
[image: no cover]


Księga XIII Pana Tadeusza i inne erotyki
Warszawa 2016



Spis treści
Pan Tadeusz, księga XIII. Noc poślubna Tadeusza i Zosi (Aleksander Fredro)
Spotkanie się pana Tadeusza z Telimeną w Świątyni Dumania i zgoda ułatwiona za pośrednictwem mrówek (Antoni Orłowski)
Sztuka obłapiania. Poemat w czterech pieśniach wierszem (Aleksander Fredro)
Baśń o trzech braciach i królewnie (Aleksander Fredro)
Nowoczesna sztuka chędożenia (Tadeusz Boy-Żeleński)


Pan Tadeusz, księga XIII
Noc poślubna Tadeusza i Zosi (Aleksander Fredro)

  Noc poślubna Tadeusza i Zosi


Pan Tadeusz wszedł pierwszy, drżącymi rękami

Drzwi za sobą zamyka, och! Nareszcie sami.

Ach! Zosiu, ach Zosieńko, jak mi niewygodnie

Popatrz, jak mi odstaje, spójrz no na moje spodnie.

Zosia łzy rzewne roni i za pierś się chwyta,

Że to była dzieweczka z chłopcem nie obyta,

Nie wiedziała zaiste, czy ma się całować

Ze swym mężem, czy płakać, czy pod ziemię schować.

Stoi tedy i milczy, Tadeusz pomału

Jął się przygotowywać do ceremoniału.

Od chwili, gdy ich ślubna przywiozła kareta,

Tadeusz miał myśl jedną  myśl ta to mineta.

(Sztuka wówczas na Litwie nikomu nie znana,

Dziś już rozpowszechniona, ale źle widziana

Przez strzegące cór swoich sędziwe matrony

I księży, którzy nieraz gromią ją z ambony).

Tadeusz, że we Francji długie lata bawił,

Wielce się w używaniu sztuki onej wprawił,

Niezmiernie lizać lubił, wyrażał mniemanie,

Że mineta o wiele przewyższa jebanie,

Bo kutas zmysł dotyku zaledwie posiada,

Język natomiast smakiem prócz dotyku włada,

Poza tym wszystkim zmysły, z wyłączeniem słuchu,

Spełniają pewną rolę, kiedy język w ruchu.

Na przykład powonienie cipy... Wzrok się raczy

Tym, czego ślepy kutas nie zobaczy.

Tak myśląc, jął Tadeusz pieścić swoją żonę.

Najpierw z galanterią ucałował dłonie,

Potem na łóżku sadza i macając ręką,

Dwa cycuszki jak pączki wyczuł pod sukienką,

Wziął też do ręki cycuś, a zaraz i drugi,

Oba były jednakie, żaden nazbyt długi.

I począł je całować  długo pożądliwie,

Wreszcie usta oderwał i, w nagłym porywie,

Suknię swej lubej Zosi zarzucił na głowę,

ściągnął na dół majteczki, śliczne, koronkowe,

Dar ciotki Telimeny, ku nóżkom się schylił,

Najpierw na nie popatrzał, potem je rozchylił,

Całując pożądliwie od wewnętrznej strony,

Aż Zosia zapomniała zupełnie obrony

I dziewicze opory zaraz odrzuciła,

Bo Zosia chociaż młoda, ale dziewką była.

I chowając w poduszki, zawstydzone lice,

Pokazała mężowi całą tajemnicę,

Co ukryta głęboko wśród złocistych włosów

Różowiała niewinnie, jak kwiatek wśród kłosów.
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